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grodu i galerji bardzo 


D. 1. Sierpnia. 
, ŚRODA. 
ROK 1830. 
` Prezyduiący w Kommissji wsparcia wyzna- 
czonej od Rady Administracyjnej Królestwa 
Polskiego do rozdania summy złp: Sto Tysięs 
ey zostawionej przez N. CESARZA i KRÓLA 


w czasie Jego bytności teraźniejszej w Mar- 


szawie, między osoby szczególne i Familje ró- 
ne niedostatkiem. i słabością przyciśnione, u- 
wiadomia niniejszem, iż prócz prośb poda* 
nych prosto do Tronu, przyjmować będzie 
ieszcze nowe wtym celu do dnia 14 Sierpnia 
r.b. które składane być maią w domu Arcy- 
iskupim w Kancellarji rzeczonej Komnmissji 


przy ulicy Podwale pod Nr 500 każdego dnia 


. Od, godziny 9 do 12 zranay a od godziny 4 


do 6 po poładniu wyjąwszy Swięta i Niedzie- 
le.— X. Edw: Czarnecki Adm: Arch: Warsz: 
Doniesionem było niedawno, Że pewny Me- 
chanik w Anglji ogłosił, iż wkrótce okaże swój 
wynalazek za pomocą którego człowiek będzie 
mógł iak ptak latać! Nim ten wynalazek 4n- 
glika zostanie ukażany , donosimy iż Maciej 
Widawski amaiący lat 35, pracuiący przy 
dednej z drukarni Warszawskich , w tych 
"niach ukończył Model machiny wynalezionej 
Przez niegoż, za pomocą której także Czło- 
wiek latać może w powietrzu. Z/idawski nie 
uczył się wcale ‘Mechaniki, ta machina iest 
iego własnym pomysłem. Widzieć można ten 
utwor pod 
udnie i wieczorem. 
Słychać 2e Przy ukończeniu restauracji o> 
> pięknej wraz z alta- 
nami w Resursie Kupieckiej w pałacu Mni- 
*zkowskim , wkrótce danym będzie 'wieez0- 


a e Nr 2648 ną Marjensztadzie co. ` 
‘dzień w poł 


KURJER WARSZAWSKI 
| Ne 207. 


WSPOMNIENIA. 
Zgon Hieroni: Chod- 
kiewicza Marszałka 


Wielkiego Lit; 1589. 


rek z Kolacją i Muzyką, na którym Damy 
znajdować się będą. 

Według Taxy wydanej na miesiąc Sier- 
pień, mą się płacić w Warszawie funt dobre- 
go Mięsa. wołowego gr.-9,-Cielęciny gr. 11, 
Wieprzowiny gr.9, baraniny gr. 8. Na Wol- 
nicy każdy gatunek o grosz taniej, 

Ża 100 zł: w Listach Zast: nie licząc w to ware 
tości kuponu wynoszącej gr. 13 2/3, procent 4, 
Żądaią zł. 97 gr. 12:— Obligacje Udziałowe żąe 
daią zł. 380, daig 380.— Za dakaty holen: no- 
we Żądaią zł. 19 gr. 23, daia 19 gr. 22 i pół, — 
Za Assygnaty Ross: 100 Rubli żądaią zł. 180 
gr. 5, daią 180. 

Onegdaj rozstał się z tym światem ś. p. WJP. 
Tomasz Zawrzykraj tutejszy Obywatel Kupiec. 
Zwłoki iego dziś będą pochowane na smęta= 
rzu Powązkowskim, j 

Wyszedł 4 Snopek (Livraison) Skarbca 
dla Dzieci, uamyka w sobie: 1) Siloe, 2) 0- 
kret, 3) Wieloryby, 4). Korale, Ryciny w 3m 
Snopku były: Dzwon nurkowy, Bóbr, Korze- 
nie, Nowa Grecja. 

Wczoraj na 38me: przedstawienie Chłopa 
miljonowego , chociaż w gorąco, przybyło 500 
osób. 

(Art. nad.) Tych iuż wakacji wielu mło- 
dzieży z różnych szkół a osobliwie z Akade- 
mji Krakowskiej zwiedziło naszą stolicę w ce- 
lu naukowym; między innemi JP. Leonard Ru- 
dawski Audytor medycyny obejrzał Klinikę, 
Gabinety Historji naturalnej i wszystko co stu- 
Żyć mu mogło do powzięcia wiadomości w sztu- 
ce której się poświęcia. Chwalebne albowiem 
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cele takich podróży i godne naśladowania nie 
mogą być zamilczanemi, gdyż zwiastuią iź kie- 
dyś staną się upowszechnione, i zapowiadają 
nieocenione korzyści. AE. 

Przysłano oświadczenie wielu osób Życzą- 
cych aby widowiska Marjonelck ieszcze po- 
wtorzono. 

Pełnia dziś o godz: 2, min: 21, po poła- 
- dniu.— Rano ciepła stopni 14. Wczoraj w po~ 
łudnie 24. 

Główna Kwatera lwszej armji wojska Ros- 
syjskiego a Mohilewa Białoruskiego, a Jn- 
tendentska i Prowjantiska iej Administracja ze 
Szkłowa, przeniesione są do Kiiowa.— W cza- 
sie uroczystości w Pełerhofie d. 13 z.m. znaj- 
dowało się osób około 350,000, ana Maska- 
radę rozdańo biletów 18,977. > 

Listy z Wilna donoszą, iż się tamże roz- 
stał ztym światem Ludwik Sobolewski , uczo- 
ny badacz dziejów literatury ojczystej. Poświę- 
cił był lat kilkanaście na zbieranie materja- 
łów do historji literatury polskiej, i w tym 
celu zwiedzał wiele bibljotek krajowych iza- 
granicznych. Smierć zabrała go w sile wieku; 
należy iednak mieć nadzieię, iż owoc iego 
mozolnej pracy, zawarty w pozostałych ręko- 
pismach, nie będzie dla literatury stracony. 
— W Wilnie ogłoszono Prospekt na dzieło : 
„Kilka obrazów towarzyskiego Życia.'* Autor 
podpisany iest Kleofas Pasternak, 

ROZMAITOŚCI. 

Przy nowo-wyszłym Wizeranku 7omickie- 
go Biskupa Krakows: żnajduie się opis iego 
Życia, z którego umieszczamy następuiący wy- 
iątek. Umiał 7omieki używać i bogatych do- 
chodów na wielorakie szlachetne cele tak tra- 
fnie, Że się pospolicie dziwiono, iak mu przy 
tej pańskiej wspaniałości, z iaką się wszędzie 
a osobliwie w przyięciu i podejmowaniu Po- 
słów i innych cudzoziemców pokazywał i przy 


e_n 


+ się . cza 
iego hojnej szczodrocie, mogło starczyć nate . 


rozliczne wydatki. Daleki sam od chciwości, 
nie myślał i o tem, aby chlebem kościelnym 
tuczyć własnych synowców.  Obracał on do» 
statki swe na poimnożenie .ezci BOŻEJ, na po- 
trzeby kraiu, na rozkrzewienie nauk i wspar- 
eic ubóstwa, dla których co zimy na sam przy- 
odziewek do 300 czer: zł, wydawał, Stawiał ` 
on Kościoły, zdobił i opatrywał ie hojnie, 
przysparzał dóbr kościelnych przez nowe na- 
bycia, upiększał je wspaniałemi dworami, bu- 
dówał i odnawiał w nich zamki obronne. W 
r. 1526 kiedy Turcy i Tatarzy naiechali kra- 
ie Ruskie, Biskup chcąc dobrym przykładem 
zagrzać do pospolitego ruszenia, nietylko sto- 
konną chorągiew własnym kosztem wystawił, 
ale ieszcze ze wszystkich dóbr l0tego. z pod- 
danych swoich na wyprawę tę wysłał, Dla 
nauk był Zomicki prawdziwym i pierwszym 
Mecenasem Polski. Zaprawiouy na wzorowych 
pisarzich starożytności, on to upowszechnia- 
iąc ich znaiomość w połszcze , starał się na- 
prawić zepsowany smak w ojczystej literatu- 
rze naszej. Zwabiał więc biegłych Mistrzów ~ 
do Krakowa. Z iego polecenia Jerzy Liban 
obznaiamiał młodzież z mową i dziełami Gre- 
ków, przez niego wezwani Leopold Dawid i 
Jan Kompensuczyli ięzyka hebrajskiego. Naj- 
uczeńsi na ówczas w Buropie mężowie zostą* 
wali z 7omickim w poufałej przyiaźni. £razm 
Roterodamczyk w dowód tej przypisał mupo- 
prawne swe wydanie dzieł Seneki; w tych 


liczbie byli: Cochlacus, Sichardus, Bonami- -4 


co, Jan Arcy-Biskup Upsalski, który wy- 
gnaniec z swego kraiu dla wiary, znalazł u 
niego uprzejme przyięcie, Dom 7omickiego 
któremu wielu z młodzieży winno było swe 
wychowanie, był oraz szkołą najpierwszych 
wieku owego mężów. Przy nim otworzył so- 


bie w obowiącku Sekretarza wiekopomny Ho- | 


s 
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zjusz pole przyszłego znaczenia; przy iego bo- 
ku sposobili się, Krzycki, Podniewski, Ma- 
cieiowski, Myszkowski, Dantyszek. Nieze- 
stawił on wprawdzie żadnego własnego dzie- 
ła, iaśnieią iednakże w listach iego ślady wy- 
sokiego talentu, które go obok P/izjusza sta- 
wiaią. Dla czystej łaciny i gładkiego stylu, 
któremi się zalecały pisma wychodzące z kan- 
cellarji jego, zwano go powszechnie Ojcem i 
wzorem Kanclerzów. MHuiący prawdę ispra- 
wiedliwość, przy dostatkach i okazałej dosto- 
ieństwa powadze, był 7omichi także wzorem 
umiarkowania; pracowitość niezmordowana nie 
odstąpiła go do zgonu. 


Pastuszek. Przeicżdżaiąc niedawno okolice 


Szydłowcą nie opodal wsi której przepomnia- 
łem nazwiska, nieświadomy drogi zbłądziłem. 
Liczna gromada wiejskich Chłopców pasła by- 
dło, gdym ich zapytał o drogę, daj nam po 
groszu, wrzasnęli razem, inaczej niepokażemy*ć 
Już byłem gotów zapłacić myżo, w tem z po- 
śród nich wysuwa się koło 12 lat maiący 
Pastuszek, „,ia zadarmo pokaże (woła), Xiądz 
Pleban zawsze nas'w szkółce naucza Żeby błą- 
dzącym drogę pokazać, żeby nie zawszysiko 
brać pieniądze, przecież to nie znfocka,. nie 
Zniwość Młodzieniec w własnem. sercu znalazł 
pociechę i nagrodę, a ia udałem się właści- 
wą drogą, błogosławiąc plebana, którega na- 
uka, na proste umysły tak zbawienne skutki 
wywiera; Jm więcej szkołek w krain, tym 
moralniejszych spodziewajmy się chłopków, na 
szczęście znika iuż uprzedzenie, a slosowne 
do stanu nauki, uczynią ich podwójnie użyte- 
cznemi kraiowi. S. Br. 

Około r. 1720, we wsi Kundzinie w Powie- 
«ie Grodzieńskim (dziś Obwodzie Białostoc- 
kim) żyła Marjanna Kozłowiczówna , którą 
"zwano cudowną Doktorką, Nieumiała czytać, 
lecz miała rozsądek naturalny który nawet 


mędrców owoczesnych zadziwiał. Zjeżdżali się 
do niej Panowie z pobliskich i odległych oko- 
lic szukaiąe polepszenia zdrowia, i nigdy się ` 
niewydarzyło aby iej rada była bezskutecz= 
ną. Wybadawszy chorego, ieśli dostrzegła że 
choroba nie może być wyleczoną, oświadczy- 
ła natychmiast iż na tę chorobę nie ma ra- 
dy; iednak to się rzadko wydarzało. Lekar- 
stwa iej były proste, iedynie rozmaite zioła, 
kąpiele, puszczanie krwi, dyeta, oto wszyst= 
kie iej rady, lecz zawsze skuteczne bo. do- 
kładnie zastosowane. Nieprzyjmowała Żadnej 
nagrody tak od ubogich iakoteż od bogatych; 
gdy iednak znakomita osoba Żądaląca iej rady 
została wyleczoną, natenczas Hozłowiczówna 
wymieniła iaką nieszczęśliwą rodzinę miesz- 
kaiącą w okolicach tamecznych, i prosiła dla 
tejże rodziny o wsparcie; iakoż wiele tako- 
wych rodzin tym sposobem zostało wspartych 
w Nowym dworze, Lipsku, Sidrze, Żosos 
snej, Buksztelu, Kuznicy etc. KrólAugust 
II. będąc w Zykocinie Żądał widzieć tę cu- 
downą Doktorkę, posłano po nią, lecz nie- 
chciała opuścić swej ubogiej chatki z której 
się nigdy nieoddalała prócz do Kościoła. Ży- 
ła ona lat 28, zaczęła leczyć mając lat 21, 
przelo wsławiała się przez lat 7. Umarła na- 
gle susząc zioła. Kilkunastu Kawalerów ró- 
Źnego stanu starafo się oiej rękę, gdyż by- 
ła bardzo przystojną; niechciała słyszeć o 
mężu, przecież mówiono, że nakoniec iakiś 
Doktor przybyły z Grodna, młody, grzecz= 
ny i ładny, zniewolił iej serce, i to było 
przyczyną iej wczesnego zgonu. Maior Sako 
mieszkaiący r. 1798 w Dubaśnie, miał w swej 
bibłjotecę rękopism z obszernym opisem tej 
Marjanny Kozłowiczówszy , z którego niniejsza 
wiadomość iest wyjęta. 

Ptak podrzeżniaiący w Ameryce. Ptak po- 
drzeźniaiący (Turdus polyglottus), zdaie się 
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być Królem wszystkich śpiewających ptaków; 
oprócz: nadzyyczajnoj objętości i giylkości głoś 
su, oprócz bogactwa i melodji własnego śpie- 
Wu, posiada on dziwną źdolność naśladowa. 
mia głosu i śpiewu Wszelkich intiych płaków, 
od Kolibra aż dò Orła. Daines Barringtorń 
utrzymuie iż śpiew iego przystępuie* najbli- 
żej do śpiewu Słowika. Opisanie iakie niedaa 
wfio udzielił Milson , przewyższa o tyle wia- 
domości iakie onim zebrali Penant i War- 
ringłon; Gile ptak sam wyższy iest nad inne 
ptastwo. Wilsön mówi; iż lekkość, przyić- 
inność i szybkość poruszeń, Żżywość i ogień 
w oczach, roztropńość; dowodzi widocznie wła< 
sności sił iego umysłowych. Głos iego iest 
pełny , przyiemnie brZmiący i zdolny do wszel- 
kich modulacji. Naśladuiąc, zachowuie on wier= 
nie takt iton śpiewu oryginalnego, przewyż- 
sza go aloli zwykle w mocy i przyjemności. 
W rodzinnych lasach swoich; podcżas rosos 
wego poranku, śpiew iego zagłusza wszelkich 
innych śpiewaków leśnych, które zdaią ma 
się tylko towarzyszyć. Melodja iego iest Śmia= 
ła i pełna, a zmienia ią w najrozmaitszy spoż 
sób. Składa się z 2ch lub.3sh, 4 najwięcej 
5ciu lub 6ciu krótko uderżonych , lub długo 
wytrzyimanych tonów, które on z niczinordoż 
waną mocą przez pół lub całą godzinę nie- 
raz powłatza. W ciągu śpiewania rozszerza 
skrzydła i ogon, świetne iak śrebro, i wy 
biia niemi w najróskoszniejszem i wesołem ti» 
niesieniu takt do melódji swoiej, w oŻywczym 
zapale unośi się w powielrzu zaokrąglonym pẹ- 
dem do koła, wznosi się w górę lub spisz 
cza, pódług tego iak śpiew iego wzinaga się, 
lub kona, i wystrzel się znown w powietrze; 
aby, iak mówi Bartram, odzyskać LAB któ- 
ra żostatńim śpiewem iego uleciała. Słacha= 
iący łatwo mógłby mniemać, iż wszelkie skrzya 
dlate stworzenia tleciały się na nidzukalne 
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szermierstwó , tak łudząćć iest iegó naślado* 
wanie. Częstokroć obłąkuie on myśliwca, a 
fiawet ptaki zinyślonym ich płoseiu podchodzi. 
Gwiżdźe na psa, atączy Jia podnosi usży; 
inacha ogónem i pędzi ża mniemanym swego 
pana głosem. Niekiedy żnowu piszczy iak 
przelęknione kurczę, aknura obicga z naieżo* 
nem pierzem dzieci swe zasłaniając iak przed 
napaścią. Piosikę, którą usłyszał , chociażby 
nawet długa była, bez najmniejszej odśpie= 
wa pómyfki. Naśladnie ztaką mocą i szybko- 
ścią melodję kańarków, iż łe uznaią się za 
żwyciężonych i milczą. Często bardzo naśla+ 
duie wabiące świegołanie samców innych pta- 
ków; a samice ich ż ufnością się adzywaią. Przy 
świetle xięfyca śpiewa on tak w naturalnym 
iak oswoióńym slanić; przez noc całą. My: 
sliwi przeto bardzo uważają na niego ; skoro © 
tylko bowiem lube swe sofo rozpocznie; mo- 
gą być pewni iż wkrótce xiężyc się ukaże. 
Wojska całej Europy wynoszą teraz 2,500,000. 
ludzi; oto iest ich stosunek do luilności; z 
Panji idzie I Żołnierz na 51 mieszkańców;. 
w Rossji l nd 57; w Szwajcerji | na 60; w 
Pruśsach l na 76; w Szwecjć | na $5; w 
Zurcji | na 92; w Bawatji fihi 113; w Au- 
strji Í na 1Ì8; w Viderłandath | na 119; we 
Brancji i Portagalji \ ña 139; w Królestwie 
Sardyńskier | na 165; w nętji 1 ta 229; 
w Królestwie Weapolitańskiem | na 247; w 
Łliszpanji 1 ña 278; w Zoskańjł | na 3158; W 
państwie Zepieskiem 1 na 131. s 
Widowiska . u Syamcżyków.  Syamczykó+ 
wie maią 3 rodżaie teatralnych widowisk to iest; 
Koné; Lakone i Rabam. Kóne iest taniec z 
towarzyszeniem muzyki walkę Wyobrażaiący: 
Tancerze maią na twarzach maski. Lakone; 
śpiew mitniczny Wystawiaijący ważne czyny hi+ 
stórji i tylko w nim mężczyźni występuią, wi: 
dowiskó to trwa ciągle przeż 8 dni od ġo: 
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dzińy 7 rano aż do 8 wieczorem. Rabum zaś 
taniec kobiet wraż ź mężczyznami bardźu zas 
bawny sprdwniący widok. 

Myśli Szacowńe dzielo Kazimierza Bro* 
dzińskiego 6 Krytyce, żakońeżone jest nasiga 
puiącemi uwagami. „Jeżeli poetę w iworczóm 
usposóbiemiu üza prowadzi, niech przewo- 
dnikiem krytyka będzie Mzzerttć , nie: w swóż 
iej hadludzkiej postaci, która ćmi oczy śmiers 
telnych , nie z główą Gorgósy , którąby nież 
przyjaciół w kamienie obracała y ale wladza 
kiej, Mentora postaci; w której przyiaźnią 
z Zełbmakiem złączona; naprowadza go, o- 
strzega , samym pożytkiem iego aigi , i sam 
tylko zastosowany tozum objawia. Niech wras 
Ža rażed miłość ku ojca i synowi, niech zde 
grzewa starą ociężałość I lułodzieńcze unićż 
sienia miąrkuie , niech usiłuic, aby za ief 
przewódnią iedeń i drugi różnemi rogami 
zdążyli do iedriećgo celu, do ziemi ojczystej: 
Niech obadwa poskromią fałszywych Peńeło- 
py żalotników, i uwodzicielów samej niedo“ 
świadczeńej ćzeladki ; anajwięcćj, niechaj o> 
badwa, wabogaceni światiem u obcych ludów 
zebranem, ulepszą gospodarstwo ; ale nić hisża 
czą drzew dawnych dła nowych szczepów; 
niech śszańuiją spólnie bogi domowe; niech 
syh rzeźwiejszy wytęcza ojca , niech dalej pó 
sdępalaw ale niech cnoty patryarchalne sża» 
nuie; iiech dumnie nie ogłsza się panem 

* BPIGRAMMA, >, 

Że masż przyjaciół, nie wierżęj 

Słuchaj bracie pówiem sżceżerze 

Ciebie szukając óczyma; 

Sercem wielbią twe dukaty, 

Jak wiósna ożywia kwiaty ; 

A stoga nisżczy ie żiina, 

ak przyjaciół kiesżeń nasżą ; 

włna wabi; czczą odstrasźi 
„łoledwie setny zich grona 


| aki dustą ; iakiiń żanowyj 


Podobni są do melona i. 
Blo skosztuiesź.; żedeń żdrówy.— (z Bał: Pe:) 
SZARADA. h 
Biewsze z dciein: do wygody, 
2gie zJciem u Zebraka, 
W szystkie bywały w dłoni Polaka 
Gdy napasthicże gromił narody: 
(Żesżła Szavada Manńa.) 


PROSPEKT. — Nim przystąpiłem do przekładu . 
kiissu literatuity dramatycznej Augusta Wilh: Szle- 
gla; miałem tylko nA tiwadźe, że dzieło przełożo- 
ne na ięzyk angieiski, francuzki, bollenderski i 


„Włoski, zasługiwało że wszech miar ha przekład 


polski, Uboga iest dotąd nasza literatura w dzieła 
tego rodżaiu; uboga i w twoty dramatyczne, Z 
inniej więcej sżeżęśliwych usiłowań pisarzów da- 
wniejszych 1 $półczestych; widzieć tylko możną 
dobre elięci i coraż iowśze dążenie naszego Teatru. 
Nikt iednak nie zaprzeczy; iak' krzywe często i 
bezżdsadne kiążą ieszcze u, has inniemania o umó- 
wiohych prawach drańnatyczności, Z tem wszystkie 
liń więcej oswaiać się będziemy z ideałóm tej sztu- 
i wwielu iuż narodach przystojnie. poiętym; ros 
kować sobie można, Że i literatura Polska godną 
będzie pod tytń względem baczenia ościennych też 
atrów. | Dzieło Szlegla, EA CESAS ESANA PE dzie- 
iów i przedniejszych wzorów tej sztuki w rozmai- 
tych narodach site ma korzyść przed innemi, że się 
należytą bezstrońnością i głęboko wytrawionym są- 
dem żaleca; że nie ustępuie Ładnemu ińneinu wzplę- 
dnie do systeinatycznej mełody'postępowania, Tłó- 
inacz wziął sobie ża obowiązek; oddać iak. najbli- 
Żej text niemiecki, tudzież miejsce koniecznie wy» 
imagaiące objaśnienia, objaśnić swetni RE 
Prżytein umieści na wstępie wziniankę o sztuce dras 
inatyczniej względnie do starożytnej è nowszych 
żasud, tudzież wiadomość o Życiu i pismach Za 
With: Szległa, Gena: exemplarza na lepszym pas 
piórze zł 20, na papierze zwyczajnym zł: 15, Za- 
dosyć cżyniąc żądaniu wielu Prenumeratorów; przyja 
inuie się opłata na trzy tomy razem; lub częściowo, 
żtein atoli zastrzeżeniem, Że beż złożenia prenu= 
eraty ha tólń następny, nie imoŻna póprzedaiące= 
go odbierać. Można prenumerować w Warszawie u 
Gałężowskiego, tudzież we wszystkich znaczniej+ 
sżych Księgarniach, iakoteż u osobnych kołlekto= 
tów y Warsżawie i Wilnie, Co dwa aniesiące, poe 
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eząwszy od przyszłego Września, wyjdzie tòm ie- 
&en, zawieraiący Około arkuszy 20 drukiem zwy- 
czajnym. — Warszawa dunia 9 Czerwca 1830 r. — 
Erazm Komarnicki, 
PRZYŁIECHALI do WARSZAWY, 

Boiarski Plenipotent 403 Brukowa, Bronikow- 
ski Mikołaj Oby: 500 Podwał, Dobrowolski Wa- 
cław Oby: 522 Podwał, Szabłowski Radca 54 Sta- 
re Miasto, Czarnecki Karól Oby: 625 Aovzia, Hu- 
„ ba Alexander Oby: -613 Wierzbowa; Dabrowski 

Jan Oby: 625 Kozta, Jelska Anna Hxa: 470 Sena- 
© torska, Kisielnicki Kommissarz Obwodo:, Leszczyń= 
ski Alexander Oby:. Nieprzecki Radca Oby: 476 
Nowo-Senatorska, Szyinanowski* Józef Oby: 625 
Kozia, Wojciechowski Marcin Oby; 476 Nowo-Se= 
natorska, Nakwadski Henryk Oby: 585 źnga, Nie. 
węgłówski Jan Oby: 719 Zeszno, Sarnacki Aloizy 


Oby: 584 Długa. — Wczoraj wrócili z Berlina JPP. 


„Kurpińskit i Kadlicz, oraz zParyża JPauny Tere- 
sa i Antonina Pałczewskie,. is c 
: DONIESIENIA, 1-* 
Z dnia 1 na 2 b. m. w nocy z Karczmy Chrzano- 
wskiej 5 wiorst od Warszawy, na Trakcie Błońskim, 
 oderznieto i skradziono od Bryczki parę KONI, to 
jest, Koń cieinno kńsztanowaty, zgwiazdką na czo- 
łe, łat 4 mający, Qgi bułany grubo płaski z gwiazd» 
"ka na czółe, lat '8 lub 9 maiący, obadwa mierzyny, 
były ubrane w Chomąta Krakowskie gładkie, bez 
mosiądzu. /Ktoby ie dostrzegł lub wynałazł, raczy 
tem douieść Kommissarzowi Gyr: 4 w Warszawie 
łub W. Chrzanowskiemu w Wsi Jarzmiewie pod 
Helenowem Obwodzie Warszawskim. ZŁ 
~ Kto zkąpiących się ua Pradze zgubił GWIAZ- 
DE z Jma koronami; orazi% KLUCZE, (noże ode- 
brać tamże na Gałarze'u'Szulea. © 3 l 
Osoba Życzy sobie Objąć obowiązki RZĄDCY 
doma lub za PISARZA; iest opatrzona kiłkoletnie» 
mi świadectwami, mogąca mieć’ kaucją. Mieszka 
przy ulicy Zielnej i Sto Krzyzkiej Nr 1431 w do» 
mu Stolarza; ; 
Potrzebna iest Osoba znaiąca się dobrze na ro» 
„bieniu OGPU WINNEGO, może mieć miejsce w 
Warszawie, "Wiadomość w Drukarni Kur: Warsz: 
PARASOT, ‘pokryty  materją iedwabną; koloru 
ciemno brązowego, laska z drzewa pięprzowego, i 
rączka przy niej kilkoma oczkami z perłowej maci- 
oy wykładana; został przez Właściciela onego lab 
gdzie zapomniany lub też komu pożyczony; upra- 


sza się przeto o odesłanie go do handlu Zieglera i 

Sturma przy ulicy Senatorskiej za nagrodą dla od- 

noszącego. 

O7 POLTTURA w dobrym gatunku znajduie się de 
sprzedania w Handlu Korzennym Pragerowej 

Wdowy przy ulicy Gęsiej pod Nr 2285 na przeciw 

domu Poznera._ 

LORYNETKA podwójna brązowa, oprawna iw 
Szyldkret, i żtakąż rączką, maiąca obrączki z ko- 
ści Słoniowej garbowane, zgubiona w Teatrze Æa- 
zienkowskim. Znalazca będzie łaskaw oddać ią do 
Drukarni Kurjera Warszawskiego, (a ieżeli zechce) 
odbierze nagrody dwa Ruble srebrne. „ 

Dnia 6 Sierpnia 1830 r. o godzinie 2 z południa 
w Warszawie przy ulicy Chmielnej w domu pod Ne 
1558 prawnie zaiete Ruchomości iako to: Stoły, 
Szafy, Kantorek, Kanapa, Krzesła, Tmstra, Zegary 
Lichtarz, mosiężny wiszący, Łóżka, i inne Effękta 
Dizęs poc aą Licytacją za gotowe pieniądze sprze- 
dane będą. — Onafry Zaborowski Komornik, 


(5 Kto znalazł TABAKIERKĘ srebrną wyzłacaną, 


Tulską; niech zechce odnieść do Właściciela onej- 
Że mieszkaiącego pod Nr 18 przy ulicy Sto Jańskiej 
na drugiem piętrze od tyłu, a odbierze złotych 20 
nagrody. e 

SERY w małych kraiankach iak najwyborniejsze, 
iakich w Polsce równych nie robią, Właściciel po- 
leca takowe przy ułicy Miodowej w Bramie Pałaca 
Chodkiewicza. 

Podpisany miał Certyfikat od Kommissji Central- 
no Likwidacyjnej pod Nr 5219, 2004, na Sumtxg 
zł: 4153 gr: 23, iako Zołd zSłużby Ekonomu La- 
zaretu wydany, któren w Kommissji Woiewódzkiej 
w Lublinie przez osobę obcą odebrany, i nie wia- 
domo jaki ztegoż użytek zrobiono, . Kto wice ta 
kowy Certyfikat dziś posiada, raczy podpisanemu na 
Pocztę Zamość wiadomość udzielić, gdyż o niee 
prawnym tegoż posiadaniu niniejszem czynię Ogło. 
szenie z dodatkiem że Władzom przyzwoitym iako 
i Bankowi o tem zdarzeniu wiadomość iest dana.— 

Antoni Kielanowski, 

Prawnie zajęte Ruchomości iako to: Komody, Sto. 
ły, Szafy, Krzesła, lustra, Hóżka, ete. w dniu 5 
b.m.ir. ogodzinie 10 zrana w Warszawie na Tar- 
gu Muranów zwanym przez puhliczną Licytacją 
sprzedane będą. — K. Alexander Garbolewski K, 


~ Dnia 29 Lipca w przechodzie przez ulicę Nalew- 


ki zgubiono PIERSCIEN duży Herbowny w ałolę 


oprawnym Krwawnikiem, na którym były wyrznię- 
te 2 rogi Żubrzy i Jeleni. faskawy znałazca ra- 
ezy go oddać za stósowną nagrodą do Ilotelu Łip- 
skiego Nr 603 na ulicę Bielańską na, drugie piętro. 
Urząd. Municypalny? Ma S. Warszawy. 

Stosownie do przepisów Lombardowi tutejszemu 
służących, podaie do wiadomości publicznej a mia- 
nowicie osób interessowanych: 
na fanty w rzeczonym Lombardzie zasiawione, jako 
to na srebra różnego gatunku i kształłu, sygnety, 
brylanty, perły, zegarki, suknie, bieliznę stołową, 
iwszelkiego rodzaia precjoza, których Właściciele 
w oznaczonyin czasie wykupić lub prolóngowć za- 
niedbali, rozpocznie się w dniu 6. Września r.b» i aż 
do czasu zupełnego onych wyprzedania, codziennie 
od godziny 8 zrana do ł z południa wzwykłym lo- 
kału Lombardowym w Ratuszu Głównym przy ulicy 
Senatorskiej położonym odbywać się będzie, życzą- 
cy więc sobie. nabyć rzeczonych przedmiotów, ze- 
chce się znajdować wmiejseu i czasie wyżej wyra- 
żonym, wszelkie zakupione fanty zaraz po przybi- 
ciu kupna srebrem lub Diletami kassowemi przez 
plas licytantiów płacone być winny.- Zdo) Że ter- 
min ostateczny do wykupienia lub prolongowania 
„wzmiaukowanych fantów pod licytacją podpadaiących 
do dnia 28 Sierpnia r.*b. óznaczonym został, dla te= 
go więc Jnteressanci, a, mianowicie Właściciele ta~ 
kowych przed upłynieniem powyższego terminu. do 
kassy Lombardu zgłosić się i fanty wykupić lub 
prolongować są obowiązani. 3tio) Że ci wszyscy 
którzy zaniedbawszy dotąd wykupna lub prolongo- 
wania fantów swoich 'wczasie przyzwoitym tyle ie- 
szcze mimo niniejszego ostrzeżenia na własny inte- 
res, oboiętnemi się staną, iż niebędą korzystać z cza- 
su wyżej oznaczonego do wykupienia albo: zapro- 
longowania zastawionego, a mianowicie którzy ta- 
kowego: wykupna: lub prolongacji przed dniem 28, 
Sierpnia r.b. niedopełniaią, sami tylko sobie będą 
musieli przypisać wine, gdy pomienione fanty nieza- 
wodnie przedane zostaną. 410) Ażeby się nikt zo- 
sób, interessowanych niewiadumością o niniejszem 
obwieszczenia wymawiać w. czasie: niemógł, takowe 
przez pisma publiczne tutejsze iakoto: Gazetę Rzą- 
dową, Polską, Warszawską, Korrespondenta i, Bu- 
tjera. Warszawskiego do wiadomości powszechnej po~ 
daie, niemniej przez wywieszenie drukowanych exem- 
plarzy onego w miejscach publicznych i obwołanie 
w wieście przy trąbie ogłoszonem zostanie, — W ar- 


tino) Że licytacja , 


„na przeciw Kościoła 00; Reformatów, w 
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szawa dnia 17 Phipea 1830 r. — Radca Stann Prezy- 
dent F'ojda—$Sekretarz Jetieralny G. Jakotkowski. 
FORTEPIAN mahoniowy, mało używany, iest do 
sprzedania przy ulicy Grzybowskiej Nr 1059 na fm 
pietrze; pytać się do Służącego Kuzmina, 
NAUCZYCIEL, trudniący się od młodości przy- 
sposabianiem Dzieci Obywatelskich do Szkół publi- 
eznych i ich dozortowaniem, ma! zamiar założenia 
Pensji przy Szkołach Woiewódzkich. Rodzicom 


'cheąqcym go zaszezycić swoiem zaufaniem, ręczy za 


pilny dozor domowy, wszelką pomoc naukową, po- 
mieszkanie zdrowe; prócz tego, obowiązuie się u- 
czyć prywatnie powierzonych mu Uczniów ięzyka 
Francnzkiego i Niemieckiego. Dalszą wiadomość 
można powziąść przy ulicy Orlej Nr $01 na Pensji. 

POSSESSJA znacza, massyw murowana z Ogro- 
dem, która przćz przerabianie znacznie może: być 
upięksżoną, 'iest z wolnej ręki do sprzedania, Itysun= 
Ki i Plany do przerobienia, iuż potwierdzone od 
Rządu, iakoteż:' pożyczka bezprocentowa iest za- 
pewnioną. Bliższa wiadomość przy ulicy Sto Krzyz- 
kiej pod Nr:1337 u Gospodarza. 

WYGODNE i OZDOBNE MIESZKANIE na ro- 
gu Senatorskiej i Wierzbowej ulicy na pierwszem 
piętrze zStajnią * Wozównią, do naięcia. od Sgp 
Michała... Wiadomość w Drikatni Kurjera Warszaw. 
7 toby sobie życzył Stółować się w domu pry- 

watnym i mieć OBIADY Gospodarskie z 4ch: 
lub-5ciu potraw składaiące się za pomierną” cenę, 
niech zgłósi się pod Nr 470 przy ulicy Senatorskiej 
ż w podwórzu 
w Offcynie jak iest Ganek po lewej ręce. ? 

KUŹNIA zPomieszkaniem i ze wszelkiemi wy- 

godami iest do naięcia przy ulicy Podwale Nr 500 


Lit; ©. od 8. Michata.. Wiadomość u Gospodarza 


w tymże domu. 

„Gdy LISTY ZASTAWNR Towarzystwa Kredy- 
towego Ziemskiego Król: Pols: Literą B.. Numera- 
mi 154,804, 154,805,,154,806, i 154,807; oraz. Lit 
tera C. Numerem 118,855 oznaczone, na: mocy Ple- 


„nipotencji, moiej przez é p., Józefa Mędrzeckiego: 


„Syna mego, z dóbr Ojżanowa dla mnie: odebrane, a: 
w.czasie śmierci jego niewiadomo przez kogo'skra» 
dzione, zostały: przeto: Ostrzegam każdego, a= 
Żeby, takowych iako moiej, własności od nikogo 
nabywać nie ważył się, a to tem bardziej, że œ 
wydanie w ich miejsce. Duplikatów iuż stósowne. do: 
Dyrekcji Towarzystwa Kredytowego uczyniłem krom 
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ki, a nadto, gdzie wypadało porobiłem Ostrzeżenia, 
Adam Mędrzecki Dziedzie dóbr Troianowa w Po- 
wiecie Żelechowskim Wtwie Podlaskiem zamieszkały. 

Wiadomo się czyni, iż NIERUCHOMOSCI w War- 
szawie przy plicy Marsząłkowskiej pod Nr. 1398 i 
przy ulicy Sto Krzyzkiej pod Nr 1382 prawemwła- 
sności do Juljanny Mauszowej należące, składają- 
ce się z domu jmassyw murowanego, _Spichrza mu- 
rowanego, Deptaka murowanego, Staien, Wozowni, 
Drwalni, Piwnic murowanych, Ogrodu, podrodze 
Subhastacji będą ostatecznie sprzedane wdniu 11 
Sierpnia r. b. ogodzinie 40 z rana w imiejscn posie- 
dzeń Trybunału Cywilnego Wtwa Mazowieckiego. 
L Dom przy licy Sliskiej pod Nr 1463 z zabudlo- 
ga waniami; Kuźnig, Ogrodem, ġwocowym, nano- 
wo wyrestaurowany, Sztachetami w podwórzu nowo 
ogrodzony, wolnej ręki do sprzedania. Zyczący 
sobie nabyć tenże dom może się dowiedzieć o ce- 
nie u Rządcy w tymże domu zamieszkałego, 

-W domu przy ulicy Leszno pod Nr 679 i 680 są 
różne LOKALI z Wozowniami i Stajniami do na- 
ięcia, po zalsza jg (trmesią mde się trzeba pod Nr 
701 Lit: A, do Właściciela domn, f 
(5781 "Września i następnych sprzedana bę- 

dzie w Krakowie w drodze publicznej Licyta- 
cji znaczna partja STARYCH: WIN WĘGIERSKICH 


złat 1788, 1794, 16041 1806. Życzący sobie Dli- 


szej powziąść wiadomości zecheą się zgłosić do Hane 
; dlu pod firmą Jana Bochenek gy Krakowie. 

Dnia 6 an. ir, b, o godzinie 4 zpołudnia na Tar- 
gu Muranowie przez publiczną Licytacją odbędzie 
„się sprzedaż pary KONI Powozowych masti gnia- 
dej, z zaprzęgiem lud bez zaprzęgu, niemniej- KO- 
CZOBRYKĄ stany, dobrego żółto galowanego Z ter 
kwizytami, dqóUpadłosci Jgnacego Neumark należą- 
cych, a to za gotowe pieniądze. — Warszawa dnia 
3 Sierpnia 1830 r, — Łastowiecki, Zuberbier, Li- 
piński Burarorowie. Kł" R 

W doipu narożnyim przy ulicy Dzikiej i Nowołi- 
pki pod Nr 2394 APPARTAMENT na lm piętrze 
od frontu składaiący się ź8iniu Pokoi, z Stajniami, 
*Wozowniami i Piwnicami, Kuchnią Angielską na 
nowy sposób dla imenażu drzewa zogrzahiem przez 
Cilinder przyległego Pokoju urządzony, lub z do- 
danicim 3ch Pokoi każdego cząsif lo jraięcia, tudzież 

Pokoie, Kuchnia, $pizarhia, tefaz do $go Mi- 
chała do naięcia ha parterze: | 


e. t 
Okazja do Krakowa tubbaćdjowa; Życzący sobie 


t 


jechać wspólnym kosztem lub za umową, w krótkim 
czasie, zgłosi się przy wiley Przeiązć Nr 649 wprost 
ulicy Długiej i Arsenal, w domu nowyin, 
POSSKSSJA pod Nr 1056 przy ulicy Grzybow- 
skiej składająca się z wygodnego Mieszkania, Staj- 
nii Wozowni, wszystko jmassiw inurowane, z Ogro- 
dem, jest do sprzedania z wolnej ręki, Wiadomość 
na miejscu u Właściciela. i 
Przy ulicy Sto Krzyzkiej, na ulicy Jagnej, obok 
tak zwanego Zielonego Placu, pod Ń: 4363 ist dg 
wynajęcia, od'S. Michąła SALA z Btancjami obszer- 
emi i ze Sklepem na Szynk; gdzie obok znajduie 
się Ogródek dziki z Krępalnią; lub na iaki zalłaą 
fabryczny, gdyż iest także obszerne podwórze. 
Wiadomość dalszą z powyżej wyrażonego miejsca 
„powziąść miożna. 
(APTEKA w Woiew; Krakawskiem, w Mieście. 
Powiatowem Pilicy, na Trakcie z Kalisza do 
Krakowa położonem, iest do sprzedania, wydzier- 
Żawienia lub dowspółki, O warunkach dowiedzieć 
się można m iej Właściciela, lub wDrukarni Ku- 
rjera Warszawskiego, p 
Zginął Pies Angielski z Wyżłów wzrostu ére- 
bisiego pa końcu ogon biały, on cały też i ima 
łaty po sobie Kasztan vate i uszy całe kasztano- 
wate, » Znalazca raczy oddać pod Nr 1345 ulica $, 
Krzyzka do Pana Wajsa za przyzwoitą nagrodą. | 
" CHARTOW sztuk Kaka pięknej rassy i WYŻŁOW 
inż uczonych do pola Sztuk 3, szczegółowo lub o- 
ółowo nabyć można „przy ulicy Nówy Swiat Nr 
979 w domu Feingeblatta na pierwszem piętrze, 
"Zdomu Nr 411 przy ulicy Krakowskie Przedinie- 
ście zginął PIES Pudel maiący okóła pół rokits 
wejny białej wokoło nógi mordy ostrzyżonej, 4 
zostawieniem kosniyków czyli wąsów. Znalazcy za 
dóstawienięm go do Właściciela pod Nr powyższy 
AW. Bochm, a otrzyma prócz wdzięczności stosownie 
geszcze wynagrodzenie. ; 
Dnia 27 b. m. zginęła SUCZKA mała, biała, 2 
odmianą cjelistą, bez pganka, krótkiej sierści, duże 
mszki; uprasza się o oddanie pod Nr 1789 przy w- 
Picy, Sto Jerskiej na 2 piętro, a przyrzeka” się “ná 
grody złotych 20. ję: i ZETA 
" JEATRNARODOWY. Jutro Komedja Wykres- 
dietiei gi raz wowi Komedjo-Opera Wstużny Re- 
diktor żyw Szłylataniam. 00001008 ; 
W SABI REDDTOWEJ. Dziś Koncert JPanay 
PNIEWY mangia de! zad i = 


